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Wiedeń na gruzach i zgliszczach stłumionej rewolty. 

Krwawe widmo wojny domowej w< Jlustrji zażegnane. 
Rząd kanclerza Seipla panem sytuacji. 

Surowe zarządzenia i represje władz wiedeńskich przywracają miastu spokój. 
Polska Agencja Telegra8czna. 

Berłłn. 17 ibpca. 
Specja1lny ikorespo.ndent biiu!ra Wo.Jffa 

donosi. że dz.łęki przyw;róceinfu roohu 
tramwajowego wy~daid Wiedtila les·t j'l.l'Ż 
normalny. Restauracie i kaw,iarn,ie rosta
h„ już otwarle. zakaz alkoihol:u isnnd.eje jed 
11ak w dalszym ciągu. Ttlllllll:v ciekawych 
krci,ią P'O mieście, ogjląda~iac z,nlszczeinra. 
Najwięcej ooiert>iał s.pa1ony gmach .Wn. 
SprawiedlilwOści, z którego zostały ty.lko 
zew1nę'firzne mury. KOpUfa spaltta sie zu 
pełnie i ste:l'ICZY fyilko jej żelaZl!le rnszllQ
wamdie. Licziba ofiar jest tr-zylcr'Oltnie więk
sza od Uiczby ofiar re.~iucn rok:u 1918 w 
cc.::fej AUBlrit 

RADA MFNJSmóW. 
Pr~a. 17 ll:ipca. 

„Prag-er Pires·se" donosi, że dziś po .po 
tutCLni·u roz.1:x»częlo sie .p0siiedzenie Rady 
Mi.nJSt!rów, które jeszcz.e :~w.a. W Wie
dniu i oko:Hcy og!Qsrooo sfa.n wyiąitkowy-. 
Rząd upa.w.aż.nit Poli1cie do jaJk na~wrow 
szych wystait>ień. 

W stosunaru oo osób, u których male
ziona będzie broń, •stloS'Owa.na bed:zie kara 
~miericl 

lEW PRZECIWKO WO.TNIE DOMO
WEJ. 

Berio. 17 Upca. 
Bf'l.tro W01lff.a donosi z Wiednfa. re kie 

rownktwo PM'tlii socja:listycznej oraz kie 
rov.mictwo związków zawodowych wy
dato odezwę, ostrzegającą robotników 
przed dawainiem t>Oslochu oodżiegamilom 
komunis'tyc~nym, żądaja,cym uizbroj'enia 
catei k.Iasv rooo·vnicz.ej. Soc.taHści oświad
czają, iż uzib-r-0jeni·e wszysfildch robotin~ 
lców w O'beonej chwili doprowadizitoby do 
woj.ny domowej, do walki !Ilia ulicach ro
botników z formacjami WJO.iskowem~. Woi 
na wywotaf.aby 1) nowe ofiary krwi, 2) 
straszną katast:rofe g-o•s.oodrur·czą. klęskę 
~rodu i wz.rosf bezroboda, 3) wvdanie Ida 
sv ro'bońnłiczeti w roQiniczych częściach 
kra.b. gdzie socjaliiśd sa w mniejs,z.oiści, 
na tup faszystowców, 4) ooważne niebez 
ofeczeństwo dla istnień reDt.1hlikl austr)ac 
!de.i .. 

Odezwa kończy się zwrotem: ,,Ni-e 
chcemv doczekać się tego, oo przeżywa 
klasa rnbot•nk·za Węg-ie·r i Wtoch. musi
my wszełkiemi sitami pirz,esz:kodzi'Ć woj
.nie domowe.i". 

W WIEDNIU SPOł(ó.J. 

Pr~a. 17 lroca. 
Cz.es.kie Biuro Ko·responde.ncyine do:no 

si. że o g-0dz. 20 przybył do Prag-i aero
p~.anem z vVlednia oficiaLn·v zasteP·ca wie 
deńskieg-o Urzędu Kanclerskieg-o radca 

ministerjalny Reinel i redaktor austriac
kiej kancelarH p.rasowed Szlag-owsla. Obaj 

om zapewmia~i. iż w Wiednitu oan.we Już 
zupełny spckój. 

OONIWA REWOLTY. 
Budaoeszt. 17 lipca. 

Sfurek wiedeński „Szent Isl!van" przy
był z 266 .pasażerami dJo Bu!danesz.bu. -
Wspótmacorw1nik „Pest.er Lloyd'' wyje

chai naprzeciw statku i miał soosoiboość 
mówiić z :k:Mku WY'biimemi os·obi1sfośdami. 
Osoby te t>Odiafyi 111.asfęipująrce sprawozxia
t1Je 0 wypadkach wiedef1skicil. Gtównem 
gniazdem nie,polroiów wiedeńskich byty 
ulice Koforwrat, RiITTR'. ManiaMlf.estr., budy 
nek oirery, parrlament oraz pafac rornwSe
dhwośof. Tutaj zebrało się zgóra 1000 d-e
monsfrantów, celem urzadzem·i1a demon
sfra-cji DrzeciwJm wyro:kowi. Do rozle,wu 
krwi! doprowradzit pewien nieszcześliwY 
wypadek, mia.nowi·cie pewien wrzedinfk po 
HcJi trąci~ iedneg-o robotrnika. klórv in.a to 
zareag-owat i w następstw.ie został za
sfrze'lony. Ttum ogarneto wielkie obmze
niie, a wiadomość o rozlewie krwi rohotn.i· 
czei roizp'OWISzechnUa się bl!vskawfiicznie 
Po midcf.e i s.wwodowata masowy m.a
ptyiw. robotników do miasta. Robotni.cy od 
razm wvbu1dlowal:i• 'ba;rvkiady t zdohyj]Ji 
s'Zlhmmem arsenat. 

KANCLERZ SEIPEL NIE USTĄPI. 
Pra2a. 17 lirpca. 

Jak donoszą z Wiednia. w ·nocy kamic 
lerz Se1pel otrzvmat pi·semne zawiadomie 
nie burmistrza Sei.fze, w którem ten komu 
niikuJe o powzięte.i . wł·aśnf e uchwale orga
nizacyj soicja.fostvcz.:n.ych utirzvmainia straj 
ku komunikacyJ,ne.!!O oraz 24-.1rod0ilnniezo 
strajku rQibotników wi•e,deńskiteh w dągu 
categ-o dnia niedzielmeg-o. Rówimocześn'.c 
wsfa.nowiorno we.zwać robotników do za
n!echania .przez catv ten dzi.eń wszelki.eh 
demo:n.stracvd i· pozostaw.anta w domu. Ko 
mu.n!kW.ią:c o powyższ.em kanderz.owl. bur 
mi'Shz Sei.tz równocześnie dooaie. że OiTl 
osobiście nie mQże ręczy.ć za to. że istot 
nie żadne demonstraoje in.ie będa miaty 
mle-isca. a dlateg-o w celu unfkniecia t>O
w·fórzeinia się rozruchów, piro.si. ażeby od 
dzfa·tv w-0isikowie, strzeg-ąice p.arlamerntu, 
zostatv z powrotem zastą,pione orzez po
li·cie. Wycofane odd:ziatv wo}skowe mo.
g-l'ybv sta:no.wlć rezerwę, Drzygotowaną 
na wsze.Ude ewentuailinoścf. Rów'!l<0cześnie 
burmiis.trz wvda.r zakaz wvszvn.ku a!koho 
lu na obs.zarze g-mi.ny wiedeńskiei w ciągu 
sobo1tv i :n.ie.dzieli. 

Wsze1kie ooi.rtosk1f o zachwi.a.nem rze 
komo ~tanowisku kanclerza Seiola i jeg-o 
rządu są absolutnie nieprawdziwe. 

PRASA WŁOSKA O WYPADKACH. 
Rzym, 17 li.p.ca. , 

Dzienniki w!oslkfie w ostrv spósórb .po
tępiają wy.patllki wiedeńskie. s~cze.g-Ó'hnie 
gwail:tO'Wlnie wwowiada się z !DOWPdu ł'Ć-

w~ucj{ wiedefrskieJ synd~aiHslyicZl!ly fa
szystowski „Lavoiro d'Itail.La", pisza,c: „Za 
ka:hdym iraz.em, ki·edy AIUSrtirja ,przechodzi 
jaildś klryzyis, czy fo 'DOil·i'tyicz.ny ozy ekono 
micZl!ly, .podnosi się z:wyiklle chór zailllteire
sowanyc:h w ipotączenf'll AUISm"ii z Niemca
mi, wdhrjąc: „Widzicie, iże Ausrtirja łlie mo 
że ~yć sannodzi-eilinie, 'tirz.eba z.irewldować 
t.r.ak:taoty, alby to ma•te rpańisteWko mogfo 
sie Q,llTiz·eć o solidiniejszy orrga111izim, którym 
n~e może być nilkt immy, jak Niemicy". Nie 
rMt'~Y - ikontynu·~ „Lavairo" - dopiu-

ścić, aiby nairody zailnifer(l!Sowane dawały 
wiraż.erlfe stabości i sktl'Oirunośct do kompro
misu. Czy 'to ;przy pomocy perswaziji, czy 
przy IP'Omocy sity, ale w żadinyim :razie u
n.U z Rzeszą rnle będzie! Po sp!l'ecyizoWa:niu 
w tein sposób syituacji mię<ley.nairodowej 
dziennik .pisze: . .ALbo w Au:śtr:ji ujną w 
swe rę.ce wradze czyinnfild św.i:adome swej 
od,powiedziafoości, alibo 1akieantlrolwiek 
środkami 1Pofożony zostarn1ie lklres zachciarl 
kom ipa111germarnistyczrnynn, lbądlź ikoiniserwa 
tystów ibą<lź socja'1istów". 

Żywiołowe burże nad Polską. 
Piorun w zakladzia Sióstr Honoratek w Czqstochowio. 

Tct wl„ „KurJera Łódzkiego". 
W a.rrSzawa, 17 'li1pca. 

Qrn.e,gid.aj o godzinie 12 i 1pM w ,potiurdinie 
w czasie s1z;a'1eaąocej nad Częs~oichową bu
rzy z blysikawkami, gr·2'Jmotami - .piorun 
uiderzyf w gmach, w którym mieści się za
k,ład „Sióstr Zir.wmadzenia Honoratek", 
.przy ryrnik:u Wie1luńskim •tuż za iktlasztorem 
Jasinogórskim. Na szczęście obesizfo się 
bez o.fLair. Wyibuchit j•e<lnak .poi.all'. Czarne 
kJęiby dymu zaa'larmowa:ty ca-te miasto i 
sifraiż oginiową, która ogień ,po godzilllnej 
ipracy stłumi·ła. 

Straty sipowodowaine przez .poi.air są 
znaczinie. 

DYMISJA PREZYDENTA M. WILNA. 
AiencJa Wschodnia. 

Wilno, 17 H1pca. 
Dymisja ·prezydenta miasta, Lednickie 

go, której on sam się domagał, inie jest je

szcze faktem przesądzonym. Obecnie do 
Warszawy, gd:z'ie .przebyiwa Ledini.aki, uda 
ta się s.peojalina delegacja, aby go sildoni•ć 

do cofnięcia 1pro§by o dymisję. 

WYCIECZKA AMERYKAŃSKA NA 
ŚLĄSKU. 

Polska Agencja Telegraficzna. • " 
- -

Katowice, 17 iilpca. 
Dziś w dimg-iim dniu pdbyitu wydecziki 

a!Tlwrykańskiei goście byli ramo (la naibo
żeń1stwie, w potuidinie zaś na obiedzie, wy 
danym ma ich cześć. Podcza'S iprzyjęic!a t·e 
go wyg'foslili .pqi;emówienfa dr. Sta•rzyńs1d 
i dyrektor Daw1ry-ch. Po południu wyciecz 
ka zwioozata miasto, a wieczorem odbyt 
się w safa.c1h sejmu wie1lki ball. Juuro na
stą,pi odjazd do Kiraikowa. 

' • 

• 

BURZA NAD KRAKOWEM. 
Polska Agencja Teleitrafk:zna. 

Kraków, 17 łi1pca. 
WczoiraJ nad miastem 'Przesrz·ta gwaif

tow.na burza z pia.runami, która wyirzą
dzHa w mieście z.na•czne szikody. Przewo
dy eilektrvcz•ne zo-sta1ty 'J)flzerwana, a 4(1 
aparatów teldonkzny.ch - uniemohomio
nyoh. 

T:raimwa}e w. mieście sfamęły. Pożar 
wybuchł m. fm. w a1reszitach więzioo111yroh .i 
sit>rze11nicy wojskowej. 

Na widowni polityczne1. 
NOMINACJA. 

Były ikarpiitan sztabu, Fforek, mfa.nowany został 
szefem wydz.iału bezpieczeństwa publicznego w 
wojew6dutwde wotyńsklem. 

WY JAZD POSŁA PATKA. 
Poseł Paite.k wyjedz.ie do Moskwy w przyszła. 

środę. 

MINISTER ZALESKI NIIDOMMJA. ' 

Mi111~ster S!)I'aw zagra:ni.c'Z<llych, Zaleski, od kil
ku dni niedomaga. Po pow.rocie do zdrowii mi· 
nister wyjedz.ie na urlOiP 'WYiIX)CZyinlmwy. 

NA NARADY DO TRUSKAIW<>A. 

MiniStrow.ie KwJatlmws:ki ~ Cze.chowie.z wyje· 
chali wieczorem do Lwowa. Z mi·nistrami udali s.ię 
t<>..m rów1nież pp. Grzybowski i por. Zaćwilichow
s.k.i. We Lw<J'W'.ie spotkają się z przebywają{:ym 
tam wkepremjerem Bairtlem, który bawi u dekto
.ra. Stąd wice!)I'emjer uda się Q<> Truskawca, ~ie 
odbywać się będą narady, madą.ce dotyczyć na
szego bilainsu handlowego, którego deficyt, jak 

wlCIOOmo, wynosi 46 milJonów złotych w z.locie. 

. - ~ 



BAt TYCKIE DARDANELE. 
Lódź. 18 lipca. 

~ednem z nafwlększycb. Jeśłł WOgóle 
nie nałwłekszem zwyciiestwem realnem 
dTI>lomacłi sowieckiej było zdoł>Ycie so
bie w Turcił sympatYi J>Olitycznycb. madą 
cych dla państwowOścl rosyJskłet pierw
szGrzednie doni<>słe maczenłe. Dziś bO
wiem, dzłeld patriotyzmowi i eneridi Mu
stafy Kemala. Bosforskich wrót Czarnego 
morza strzeże łuż nie „chory człOw~. 
nad któresz<> słabOścią troskliwie. zazdrO
śnie. dyktatGrsko niemal czuwał Londyn. 
Dziś faktycznym odźwiernYm militarnym 
cieśninv Dardanelskiej jest rzeczYWiście 
suwerenna A~. związana traktatem 
przv:łatni i Moskwą i pOniekad dzłertącą 
przeto w swoich rekach niebeiz.Dieczeń

stwo całe20 p0fudniow~o WYbrzeźa ro
syiskiej?O. 

czony mąż stanu wYbiera zawsze zło naf 
mniejsze - niewątpliwie, p01ltyka 0<>w
nin2-Street może ewentualnie wciągnąć 

Danie w 2roźnv kOnflikt miedzvnarodO
wY. z drwdeJ Jednak stronv wyraźnie 
przeJawłaJąca sie opieka Ansdii cbroni Ją 
orred na1>aścią bllźszych i dalszvch sąsia 
dów. 

Umyślnie. tendencyłnłe insynuuje Mo
skwa Londyn<>wi zamiar bk>!rowania pOr 

tów rosYiskłch i P'°Suwa sie aż do rozpu
szczania wieści o J>rOiektowanem bom
bardo:waniu Kronstadtu - ma oo na celu 
zaj?Tanie na ootr.i<>tycznych uczuciach sze 
rokich mas lud.o.Ości. W rzeczYWłstośct na 
tomiast <>la-eżnv r~ wojennych eskadr 
antzielsldch nosiadał zupełttlie mne. p0Jity 
czno-J>eda2Q2'łcz:ne, by sie tak wyracdć, . 

znaczenie - J>OUCZYł on dOświadczalnte 
bOłszewłków. że rząd wklkObnrtańskł, 
bez wz2loou na iei!:<> zabarwlenłe oartyjne 
uważa Bałtvk za morze otwarte dla wszy 
stkich i że mOstąc swobodnie dysl)OilOwać 
kluczem doń, nfe J>OzWOłi ni2dv na naru
szenie równowa2i słł na tych WOd.ach. 

Dla państw_ mających bezl)()Średni do 
stęp do Bałtyku. a również brOniacych za 
sadv !ei!:O mJedz:vnaroctowed neutralnościi 
oraz zupełnef sW'ObOdv żC12lu2d. iest tak 
niedwuznacznie zaznaczone stanowłskO 

An21ii cenną narancją ookO:iu. 2dyż pa
ralłżuie niejedne zakusy o zdObYcie lokal 
nej hegemonjł mOl"StdeJ. czynłącef korzy
stanie z wybrzeża trudnem, a w oownych 
<>kolicznOściach - wrecz niemożtiwem. ___ .. , __ _ 

o czem piszą inni? 
PRZEGLĄD PRASY. 

ZA KOTARĄ WYPADKÓW WIE'DEŃ
SKICH. 

Wypadki wfedeńskde sta1ły się bodaj 
.na~Pow"żnie'&zym momentem ostatn~cj 
~h'WiH w polityce euroipejsklej. Wszystkie 
państwa sk:0ncennrowa1ty uwagę swą za 
s.prawą Wied1t1ia ca Austr1i, a w konsek
weincji sklerowaotv iprzeinikili1wy wzrok ')b
serwatora r.a fory, iktóremi kroczy po'1ity
ka Niemiec. I niema łego złego, coby 111a 
dotbre 111ie wyszto. Rewoluicia wiedeńska 
odchy!Ha ciężiką kotarę na teatrum oolity
cznem, za którą świat ujrzat .peaiidyjną 
g-rę dyp'1omacji ndemieckiej. Rewoilta w 
Wi~dniu odbila s.ię oohem w ca1tej ,prasie, 
która zgodnie świadczy, że wyipa<llki wie
deńskie są tyilko „uwerturą do rozciągr1fę
cia w lej czy imej drodtze wtadzy Niemiec 
11ad rep111b1.iką ausłtjaoką.". 

AnatJizując wydairzenia w \Viedni11 
„Gaz. Warsz. P6ra;r..na" prze.prowadza a
na'l:ogiję miedzy wypadkami ikrako\.VS1kiemi 
a rewolucją wiedeńską f sildadając winę 
na kaTb demagogicznej gry ipar.fyjtl1e.i socja 
lisitów, ipisze: 

BEZ DOOMA 11J. 
Coraz częścied zdarza się, że 111zjpo!Waż 

niej:sze i najrwiększe o<dla.my m~i :poilsdciej 
powtarzają strwierdzając, że nie widzą 
w obecnej chwili celu, do którego r.ząd 
państwo pnlskie prnwadz.i, choć utairt się 
już s<lJ<l, że Polska skitada się z Po1lsiki rzą
dzącej i Polski irządzooej. Sk:utkiem lego 
rodzadu ipo'1ityiki jest usfawiczine obracalflie 

· się 'V.- „sf.e:rze przy1padków i n.iespodzia
neik",. Rozwa.żając .pwblem ten „R:zeczpo
spoUta" ziwraca uwagę, że ,cierna l!'ządów 
w pańs.twaoh, któreby 111.ie staw1a~y p-rzed 
na.rodem .jasnyich i wyirawych celów'', a 
zaitem P'TZYIChodzi do W1t1iosku, że: 

„Państwo pozbaw.iooe dogmatu, teim sa
mem '!Ile zna i nie widzi swego ccl'U, stąpa po-

omacku." 

Nie .pozosta-je na to „RzoozipOS1poliia" 
beziradna. Idąc za g-losem nieśmierrefoego 
wieszcza nairodu, dodaie: 

„Żeby rzą.dz;!ć narodem, to znaczy, nłe ba
tem, afo rządzić t. Zl!l. l>Qs.iadać w swem ręku 
f rząd dusz naro<lu, trzeba op.rzeć się na pe
wnych zasadach, prawdaoh nieomylnych, czyli 
mieć samemu dogmat i dać g.o narodowi." 

sobie drogę Litwa, świadczy fa.kit up(rawla
nia przez nią p0'1ityki lkomplefuej izolacji, 

~AJ NAD GROBEM. 
Jak niewlaśdwą a bez,cefową obrafa 

1.ir?JWającej ca-11kowicie stosu1nkf iz Niemca
lll4 S<?rwietami i Po1ską, nf e uznając nad 
~a. ~dn~~o aiutorytetu. Sprt wa Ut w~ 
Jesit memrue.i aktua1lna niż WYiPadki wiedeń 
skie, foot aktua1na jest tyilko dfa Polski 
~onieważ fedynie U'l1j.a z .Polską może Lf~ 
twę uratować. 

Oto oo na tein iemat .pisze za dzienni
kiem paa-yskhn • .Ma·tin" - „ExPress po. 
ranny": , 

„R~ Jiitewsid zaczyna Już zdawać sobie 
sprawę z tej migle.mej syituatjl. W tym mo
mooale właśnie Polska :i>rOPOl!luje Lltwie sko
~.zooie się z nią; Marsz, Plłsudsk,! gotów jest 
do zawarcia zwląziku .z Lltwą, a w Posagu przy 
nosi okolice ools.lde :Wi'lca i bogactwa 'W}'!PłY
wające z han<lłu l tranzytu po!sklegio.„ 

_ I w h11m wy;padku Littwa ma swoje 
skrupiu!ty mniej ipol:Hycz,ne niż mora~e a 
s~ó'linfe itnidywfduailne. ' 

„CJGp!I'ess Por." ;pow'tairza, że: 
„Za<lan!e.m Polski byfoby więc przekona.nie 

Ll:twinów; że nie ma ooa bY111ajmn.iei zamiaru 
hamowa.nia rozwoiu narod11 litewskielt(). W 
tym celu p.owmnaby Polska usta.nomć katedry 
~ęzylra ł !l:teratury lliewskiej przy swo.lch uni
wersytetach, oo wpłynęłoby w SJ>OSób wielce 
dodat.ni na urobienie opinji łitewskiei w lcie· 
runku zawarcia ścisłego związku z Polską." 

Oto hasła odibaiłik:ainizowa!llia Bumpy 
oo wojennej. 

Ksiqżq - ministrom mary
narki 

Książe V.Tu. hijai, brat króla Sjamu i mi
nister marynarki przybył do Berlina, 
gdzie pragnie zapoznać się z urządzenia• 
mi technicznemi marynarki niemieckiej. 

Wrecz odmiennie przedstawia się sy
tuacja na wOdach Bałtyku i dlateRO wizy
ta amdelskich O-kretów wojennych w p0r 

tach Finladji, Łotwy. Estonii ł Polski wv
wołała wśród bolszewików tak S?WałtoW 
ny wybuch 21]iewu, źle skrywa.l~ p0 

waźnv niepokój. O swobodzie żesrlu~ na 
tern morzu stanowi w znaczneł mierze Da 
nła. której dobrowoltte 1 planowe rozbro
renle .sie prawie kompletne orzeważYłO 

szałe triumfu w odrwieczoym an1afi?OD1źmle 
rosvisko-anJ.?iels!dm na strone bandery 
Union-Jacku. Mimowoli wiec rodzi smę py 
tanie: czemu Kopenh<łdla - 20sp0darz 
cieśnin Kateka2t1. Sk~erra2t1 oraz Sundu 
- zdecydowała sie na krok. uzależn8ają 
CY. w razie wyJ>Owiedzema WOiny, losy 
cołefZO kraju od sprawnOści admiralicH an 
2ielsldei? Przedewszystldem ztożyły silę 
na to wz2ledv 1113turv czysto militairne.i o 
lJOdłOżu cześciowo finan-sowem. Duński 
srenerał baroo Shaffalitzłd-Muskadell przy 
zmrie bez Oj?Tódclf. że nawet uchwalone 
przez parlament w 1922 roku kredyty w 
wysokości 3 mili<>nów koron na zmoder 
niz<>wanie uzbrojenia nie zostałV dotych 
czas w zuoełn<>ści wYIJłacOne. a przecież 
iest «> kwota dła takkh celów mnłei nłz 
mała! To też Obecny stan mannnarki woj 
skowei znaiduie sie na takim ooziomie. że 
Danie śmiało uważa~ należy za oozbawio 
uą - jeśli nie de nomine, oo de facto -
obronv militarneL na morzu w kaźdyro ra 
złe. Neutraln<>ść iei. o~łoszona w związku 
z iaklmś ewentuałnvm zata:ndem wojen
nyro, miałaby - orzv najlepszych zresz
fa checiach rządu - znaczenie li tylko 
prawne. 

„Socjaliści w Wie<lniu zabawHi s.lę w <le
monstrację, która dzię:ki komunistom za.mieni
ła się w rewolucję i kt6ra wnownie wskazuje 
jak wbrew instynktowi samo.zachowawczemu, 
socjal.iści pracują na rzecz radykalniejszych o<l 
nich żywiołów spolecznyioh i orga111izacy)nytCh, 
t. j. komttnistów." 

Pismo to bije na a~aiJ.1111 i wzywa do a
pelu a „Kassand>rowemi głosami os'tlrzega
jąc 1pmed !katastrofą, kl6ra juri sroi za 
drzwiami", doda1e: 

1ensa[1ine los~ eHDłl[ZDBID o~vwatela 'niski. 
Utarło sie nmiemat111e. że krańcowY ten 

pacyfizm przypisać tN.eba Wl>łYwOm sO

ciałistów. J)OŚwięcaiących dla doktryner 
skich ut<>oii niebezpiecreństW() własnej oj 
czyzny. Takiemu zbyt Ut>r<>szczonemu i 
absolutnie błędnemu kómentowaniu za

sadniczych p<>sooieć J)Otitycznyeh prze
czv nailepiei wniOSek postawiOUV 1925 ro 
ku w Riksda2u szwedZik~m Drrez socjali
stvczny 2abinet. k!tóreizo człOnk:owie na„ 
leża do U-ei Międzynarodówki. a dO:ma~a 
jacy sie pOważnef!O zwfokszenia kredy
tów na bmJowe okrętów wo:fennych! Nie, 
rozbroien.!e Danii. uchwalone Olbrzymią 
wiekszOścią parlamentarną. iest wyni
łliem doskooale umotyw()Wanei świadO
mości. że krai nie miałby materialnej na
wet możności przeciiwstawiić sie oewn'Ylll 
żądaniom Foreign-Office. t><>PariYm argu 
mentami... stalowymi. Zwłaszcza. iż hi
st-Ori~ udziela ludziom zbawłemwm nie
raz orze~.tróg . .Tuż kiedyś, dawno. w 1807 
roku uważała Dania za konieczne zdObyć 
sie w pedobnych okolicznościach na czyn 
ne wystąpienie przeciwko ))t"'L.ekształce
niu Bałtyku na mare clausum i„. straciła 
wówczas Norwe2ie. Nie uczuci<>we pO

budki_ lecz rozumne orzesłanki - inna 
kwestia. czy słuszne - pOdykt<>wały Tur 
cii posteoowanie wobec Sowietów. PodO 
bnie. rzecz sie ma i w za~rainicznei tJOlity 
ce duńskiei. wyzwotonei dzieki Osłabieniu 
stronnictwa radykalnei!'.o. z oaradoksal
nych sympatyj pronieJU:i.eckich. Dośrwiad 

„Soojaliiści dobrze wiedzą, oo się w pod
z.iemlach przeciw nim knuje." 

WY'WtrOrna akcja k01J11ooislyczma, kló
rej prowodY'rzv żerują na 1ego rodzaJu wy 
padkaoh, rnajdnrje podatny grunt, a komu
niśc1 sieją ziarno czerwonej doktrY1tlY· 
żn~w.iiairzem '.tbierającym pnoo rw >takioh wy 
pad.kach, rzecz oczywista, ,pisze „K'\lłr.ie•r 
Porannv": 

„jest ·i będzie S;pótka tajnych prowokatorów 
Berlina i Moskwy, praC'Ujących w nieustaln
nem z,gra.niu." 

Ucieczka Panga/osa. 

Generał Pan!!ta1os aciekł z wyspy Kre
ty. Rząd grecki wydał zarządzenie ce

lem schwytania ex-dyktatora.: 

Japończyk pulkowni~ zglasza siq do armii polskiej. 
Do Warsza·WY -przyibyl ipo dtu,giim Po

bycie w Grecji. Bu1tgaTji, Serlbjł, W·tosz.ech 
Węgirzeoh i Rumundi .iaipoński obywatel, 

1Pochodzący z Chosein (Korei-), oficeir Jerzy 
KDm-Szo.gen'kin. Po 21lfikwidowanilu airmil 
kOłl'eań&klej, p. Kim odbyit podróż po Oli
nacll i Sjamie, pe:tniąc fU'nlk.r,je oficerskie 
. przy ministerstwie woTnY tego egzOłycz-
neg-o państwa. _ . 

PoW1!6ciWS!ZY do ojczyste.go kiraJU, 
wkrótce zaciągnąJt się do airmtt irosyijslde] 
nad Amurem, stiużąc rw konvusie straży. 
~ero.ei.i i wyktadaj:ąc oficerom §~t 
azialyckie. Z W()'jsikami irosyijskiemi IPl"'ZYi
mowa-1 Uldział w wie11kiej wojnie, stużąc 
w s?'Jtaibach ikcri:ms6w, waqczącyoh na hu1 
eie 11iemiecldm, 'W randze ipodlptt'łkownika. 

Z 'lllPCl.<llkiem armH irosyijsklej Po sł-yon
inym ,;ro~kazie Nr. 1" .i iPo oo>anowooiu Ro
sji przez bolszewików, podJprttłlk:. Kim ws.U\ 
pi~ do airmi;i gen. Dooikim, słiużąc rw ba
f;al}o:11'ie oificeirsikim. Po lk1lęsce Den<ikiina, 
duż lfl""'.,,"'Y ba1r. Wtr:ang'lu, ip. Kim zoslt:a~ w-y
słany do B~lgiradu, a p6fuie'.i ze sipecjal11~ 
misr4 do gen. Sem1onowa na Dal1eki 
V\7s"Chód. Ta podiróż jedlnak nie doszJta do 
sikut>ku, gdyż w tym czasie Semionow ;ttż 
roz,wiaizat swo1ą airmię, na ipewien <Ykires 
zaw:esz.ając walkę z boilszewiikami. 

Pułk. Kim ·po!Zosta:t w Europie 'W\raz z 
rodz'1r.ą, gdyż w r. 1918 ażen.i1t się z wa'l'
:sza·w~a'tlką z domu .p. CziUJradewską, z kitó
rą ma dwoje dzieci. 

.P~1i Kim 11amawia~a ma·tii:ooka, aby 
p.rzv;echat do PoQslki i 1J)rzy..i<\!t obyrwatel
c:two ,polskie temha1rdziej, że jest lkato~i
ldem i ożeniony z PO'lką. 

P. Kim rozpoc:z~t s.tairania o przyjęcie 
go do aimtil .pQilskiej, - gdyż im.ego za-

wodu. oprócz dziata1ności ofi.cera, nfe u
z.naje. 

.Eg1.0tycz,ny gość z.ag-us.towa·l już w Pol 
sce, gdzie ludność, kultura, wrące życie 
barozo mu się podobaia.. 

--:o:--

NAł..ADUNŁI< I :EKSPORT WĘOLA 
POLSKIEOO • 

ex) W ostatnie.i dekadzie czerwca r. b. 
średni natad1Un.e:k ,p0lsk-Je,go wę2'1a wY1lO
siił': na Górnym Sląsku 3.691 wa'2'0nów, w. 
Zagtębiu Dątbrowskiem 1.M6 waironów. w 
Zagtębfu Krakowskiem 336 dziennie, czyiU 
o.gótem średni dz;ieruny nabduinek wę.gila 
W'Ylnoisil w lym okresie 5J176 wagQUÓw. 

:Eksport w tym samym okresie czaisu 
przedislawiał słę następująco: d!rogą wo
dną 822 wagonów, droga lad.ową 1.174, 
ogółem wywożono za.granice 1.994 wag<>
nów średn1o dziennie. 

~REDYTY DLA DROBNEOO 
ROLNICTWA.. 

ex) Mfur.isterstwo Rol!n1ctw.a udzicJ.iło 
drołmemu roi1nictwu w ci~ ostatnich 4 
miesięcy 11.685.000 klf'edytów. Z sumy 
teł 8225.000 1)(}8zło na zasiewy wiosenne, 
3.460.000 zaś na pamoc woiewództwom, 
które ucierpiały z pnwodu klesk żywio
ro,vvch, jak nawatndce, grady. burze HP. 

Wśród tych os'taunkh województwo 
ikrakowskje otrzymało 550.000. ,lwowskie 
120.000, staniistawowsłde 200.000. larno
polsikie 80.000, pomorskie 350.000. poz.nań 
sk e 6iQ.OOO: nowogrodzkie 800.00u, wo
tviisl-Je 210.000, ool>eskde 26.000. tódz.k!r 
145.000, lubelskie 70.000. warszawskie 
313.000 i kieleckie 3.35.000. 
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Długo6t dnia 16 09. 

Ubyło dnia 0.3.C. 

Ku czci poległych pod 
Radzyminem. 

Komitet budowy pomnika bohaterom, 
poJegtvm na po.lach Radzymioo w wal
kach z bolszewłkami w r. 192-0. prosi o 
nadsyłan.le wiadomości o poleidyich, pO'
chow.ainvch przy szosle Warszawa-Wysz 
ków pod Radzyminem. 

Informacje te są niezbectne do umfesz
czenia na 'tab1icach pamiątkowych. Itl'for
macie. zawierające imie. nazw.iis.ko. st'O· 
pleń i „przydzfat' \vojskowv poledego, 
jego wiek oraz nazwisko l adlI'es osób za
wiadamiających. mależv nadsvłać do ma
~sfralu miasta Radzymina. 

Studenci amorykańscy 
w Polsco. 

W dn·iu 21 b. m. przybędzie do Poz.nia
nia wv.cieczka studentów amervkańsJdch 
w liczbf e 20 osób, pocziem drnia 23 b. m. 
zJawf sie w Warszawie, następne~o zat 
oo.la wlecrorem uda sie do Krakowa. 

Z Krakowa wycieczkowicze udadzą sfę 
na zwiedzenie obozu letme.1ro polskiej Y. 
M. C. A. w Mszanie Dolnej, poczem przez 
mieJs·cOl\Vość ~rankzm.ą Sucha ttora skie
rują się do Czechosto"Wacjl. 

Higiona w sądach. 
Ministerst•wo Sprawri1ediliowośc( zasypy 

~ane jest skarg-amł JJUbllicz.nośd. która ża 
li sie na zaduch, brudy r fatalne warunki 
sam.Harne. pan.ujące w większości lokali są 
dów poQ{OjlJl. 

P. mlrn·ister sprawie<lHwości ma wy
' dać w 'tych d1t1fach O!kóJ.nik. nakazujący 
przest'rze.1tanie w sądach pokoju czystośd 

Oczywiście, wlepSzenie sie stanu sa
,nłtameiro będ.z.i·e za.Jeżato w t>ierwszyim 
rzę.d"Zie od ·PrzenJesien•i.a nfek't6rvch są
dów pokoju z ok.ropnych. cias.nvch ruder, 
w których się one g:nieżdią - do bardti:ei 
odpow.Jedln.fch loikali. 

Lichwiarz o to nie bankiorzy 
Ministerstwio Skarbu w okólrnimu do 

izb sacarbowvch wyjaś.nf.tą. że osoby '.tlrud 
niące się wypożyczaniem P"ieniedzv 'Ila 
procent nie poctle~ją po.datkowi przemy 
stowemu. Czynlflość 'tyeh osób n.ie stamo
wf w mvśl t>rawa przedsiebiorstwa. 

Natomiast osoby s:lrupu.fące Droitiesto
wane weksle. nieookryte dfoITT l t. •P. nie
zrealizowane na.Ie.żłn.ości PoWi.nlflv być 
traktowane. jako trudliliące sfe skupem 
zawodowym i podłeg-ają obowiaz.kowl wy 
kupywanla świadectwa i opłacania podat 
ku obroto1wego. 

Walka o krodyty budo
wlano dla Łodzi. 

W ,naibliższvch dniach udaje sie do War 
szawy specjalna delegacja kupców ł .prze 
mysło1w0ców w cehl podijoęcia energiCZ111e1 
akcil w kle.runku uzyskania w:vd.ałmej

·szvch kredytów budowlanych. Jak się o· 
'kazu.ie Baink Gospodarstwa Kratl·owego 
. wvz.nacza kredvtv budowllame dla Łodzi 
z opóźn!•e.niami. c·zegQ niema. w Warsza-
wie. Stoika wykańcza szereg- g-machów, 
a kredyty na ten ce:! na przeciąg całego 
sezo.:iu są zapew·nlol!le. Dzieki temu slano 
wi rzeczy Warszawa po:cMone.ta tuż dwie 
"trzecle otrólnej sumy. podczas gdy Łódź 
krer·:h· otrzymuje w rnafych kwotach, 
71.ie\vy~tarczających na realizac.ie budowa 
nvch domów. (e) 

ZAPISY on PAŃSTWOWEJ SZKOŁY 
BUDOWNICTW A. 

Dyrekcja państwowej Szkofv Budow
nictwa w Warszawie DO<la.ie do wiado
mości. że zapisy ka.n<lvdatów l!l.a eg'Zamin 
ic'slcnnv nrzvjmule kancelar.ia codzienrnie 
do dnia 25 sierpnia. 

ZD al 
... . 

:t: 
Zufja z Wolskich Procnerowa 

wdowa po irr.iynierze, po długich i ciężkich cierpieniach zmarła dn. 
16 lipca 1927 r., przeżywszy lat SO._ . . 

Nabożeństwo żałobne odbędzie się w kościele katedralnym w 
poniedziałek dnia 18 b. m. o godz. 11 ~ano, wyprowaą:r:enie zwłok 
do miejsca wiecznego spoczynku z kaplicy pogne}>owe1 na Słarym 
Cmentarzu odbędzie się tegoż dnia o godzinie 12 1 pół w południe. 

O sm~tnym obrzędzie zawiadamiają przyjaciół i znajomych po
grąteni w głębokim smutku 

Córki, zięt: i wnuczka. 

NOCNE DYŻURY APTBK. 
Dzi·ś dy.żurnją apteki.: M: Lipca, Piok 

kowska 193, .E. MiM.era. Piotrikowska 46, 
W. Groszlrowskiego, KoJistantynowska 
15, K. Gaertnera, Cegielniana 64. tt. Ni,e
wiarowsikiego, Aleksa1!lidrowska 37, S. 
Jankielewicza. Stary Rynek 9. (r) 

ULGI DLA INWALIDÓW WOJENNYCH 
\Vladze administracyjne otrzvmaly za 

rządzet:le, zmieniające procedurre zatącz
ników do podań, wnoszonych przez i.nwa
li<lów woj·en.nych do Państwowe~o Banku 
Rolne.go o pożyczki na cele J>rodttkcyf,ne. 

Rozporządzenie Polega na tern, że 
wszelkie informacje, udzie1lane orzez wfa 
dze skarbo\ve będą wydawane inwalidom 
bez żadinvch opłat stemplowych. 
"""'W~.r~i,ddJFQ~ - ·.-. •,;s::ą ' 

Pamiętajc-ie o inwalidach 
woiennych! 

Niemiłe zgrzyty i niepożądane pomruki. 

Groźba strajku powszechnego w Łodzi. 
Robotnicy budowlani zaostrzają akcją, a tramwajarzo wysuwają żądania. 
Wczoraj w sa.Ji kina ,,Imperial" odbyl 

się wJec strajkujących robotników budo
wlanvch. Referent w dtuższem orzemó,
wieniu s.charakteryzowa.t przebieg- ak·cjt, 
trwające.i z przerwami o<l ruku 1924. 

Wówczas ju.ż zostatv zwalo.ryz:owane 
ptace robotnilków boudowlanych i zawarta 
umowa zb1orowa, rezultatem !której byt 
Po upfywie polowy roku snra.ik. Wszelkiie 
dotychczasowe akcje oikazatv sie bezsku 
1ecvn.e, wobec braku należytej org-aniza
oii. 

Referent wskazał. że obecnie walka mu 
si być doprowadzona do rmmyślnego re
zultatu. a robotnicy budorwlani .nie będą 
w nie.i odosobniiem1i, bowiem zwiazkf w.cho 
dzą·cre w skład okręgoweti .k_omisii. postaoo 
wi.tv oowze·ć strajk robotników budowla 
nych i oto w dniu 27 b. m. rozstrzygt11ąć 
się mają '1osv stirajku powszechnego w Ło 
dzL 

Mówca pozatem nawoływał robotmJ
ków do wytirw.ania w walce. 

\V dyskusfl zabierali gtos p,rzedsta
wiciele roboitnfików poszczególnych zawo 
dów. miedzy ln.nvmi i włókniarze. którzy 
wskazali. że obecnie jest odDOwiienia DO
ra do wszczęde ogólnreg-o sfraiku. g-dyiż 
przeżywamv okres. w którym otiace ro
bo·tników wszvstkich bez wviątku zawo
dów są niewvstar·czające. Wobec tego, w 
razie. R"dyby strajlk robotników budowla
nych nie zostat w d,nfach nMbJ1iższyoeh zili 
kwldowanv. akc'.i•a pow.szech•na zosta111fo 
urzeczvwJstniona. 
. W rezolucji postanowiono straPk bu ... 

dowlany zaostrzyć, wycofutiąc pozosta
łych jeszcze robotników. należacvch do 
sil wmocrn.J.czych. a zatroonfo•nvch przy 
budowlach. (i 

• • • 
ŻĄDANIA TRAM W A.JARZV 

WczolJ'J<li odiby,lo sie wa1tne zebranl.e 
tramwajMzv. na któ.rem obszernie oma
wJano sprawę wystą,pienia z akcją o pod 
wyżkę ptac. 

Jako referent wvstąpil prezes związ'ku 
który w pierwszym . rzedzie nornszyt 

· sprawę kasy emerytalne.i i \\· skazał że p0 
łączenie \Vszvstkkh kas w jedlnia ogó1l1no0-
państwowa. .irest daleko ,g-oirsze w swych 
skuilkach dla ubezpieczonych. W związku 
z powvższem interweniowała w Wanza 
w.ie u rządu delegacj.a, która domagał.a 
sf ę, bv kasa emervtalna tramw.a.łarzy wy
lączo.na bvla z kasy ogólno-Daństwowej, 
zaz.naczaja1c. iż biorą na siebie pelln.ą od
powiedzlalność za l'lależyte fonkcjonlQwa 
nie !k.asy. 

Prze<lstawide1l rząd.u. który konfero
wał z deleg-aciią .na powyższy temat, wska 
zal. że .iuż catv szcre:.:r il!lStytucv.i w Pol ... 
soe zwróciło się do rządu z JJOtciohną pro
śbą, wobec czego w na.ihlq1ż:sz:vm czasie 
odbędzie sle w Warsz,awie spe.cła•l1na kom 
ferencja, na której s·prawa ta zostanie o
mówlona i przedstawiona Radzie MBnli
strów do zaaprobowania. 

Co siię tyczy ni0eooodatkowania przez 
dvrekcję K. E. Ł. clAo·nków kasy na jej 
rzecz. o czem ró\:i.1nież interweini:low<mo w 
Warszawie. które dotychczas wynosi.to 
je-dną lrzecią zarobków p-racujących, bo
wiem całą prem.ie za ilość orzedechany·ch 
k11Jomet·rów i za ilo·ść sprwdanvch bHe
tów. przedstawkiel rządu wv.iaśnit. że o
padatkowvwanle takie jest konieczn1e. 

Następnie p.rezes związku zreferował 
sprawe wvs tą.pienia o podwy,żke ptac, 
przvczem wska.zal. że -0d roku 1924 pra
cownkv tramwajowi nie otrzvmv,wali ża
dnych Podwvżek, podczas t;ego0, kiedy c-.r.a 

cownicy w inmvch i1nstytuciach wieloikrot 
nie iuż pndwyżki ofrzymviw:ali. 

Tramwajarze dota;d nie uDOminaU się 
o po·dwyżkę, lecz obecnie. kiedv 'yzrost 
drnżyznv z.re.dukow.at do minimum ich za 
roibki. akc.ia podwvżko0·wa .iest kooiec2l!1.ą. 
W rezultacie nalcżv zażądać 25 1)1'()C. pod 
wyżki plac. , 

W dyskusji nad ta s·prawa .poszczegol 

ni mówcy wskazywaiłi. iż dilu-żei z.a swe 
glodowe p.ensje żyć nie mogą. 

Uchwalono tedv wystaoi·ć z memO'I1:ia
łem do dyriekoji K. E. Ł. o podwyższenie 
ptac o 25 proc. z dniem 1 siemn.i•a. W ra
zie, R<lvbv dy:rekcja odpowiedziała odmo 
winie, w dniu 1 sierpnia zostanie oonow
n,ie zwołane w;aline zebranie. na którem 
zapadnie uchwala o dalsze.i akcji. (i) 

Ponury dziefi w wieśniaczej chacie. 
7 ragiczny finał przyfac10/skioj sprzeczki. 

Wczoraj wieś Krzywl·e pod Łodzią by 
ta w1downią "POin.urego zaiścia. . 

Zamieszkali v>e wsi ChełmY. grmny 
Łagiewniki. powiatu lódzki~go, zamoż_ni 
wleśnlacy Reinhold Agater i Józef Mait
c.z.ak postanowili wesoło spedzić niedzielę 

Agater zaprosił Majtczaka. z którym 
żyt w serdecz;ne.i przviafoi dQ sieble n.a 
suty .poczęstunek. 

W różowych humorach p0stanowm wy 
brać się w odwiedziny cl-O znajomego swe 
g-0 ni·ejakiego Wojtasika. zamieszkałego 
w domu Beckiera we wsi K.rzywie. 

W mieszkaniu Wojtasika nastąpił da·l 
szv ciąg libacii. 

Z niewiadomej przyczyrn.y p-0111iędzy 
Agaterem i Majtczakiem wv0nikła gwatto
wna sprzeczka. 

W pewne.i chwili si•lnie podrażniooy A
gater. bedąc kompletnie pióam.y, wvdobył 
z ki·eszeni rewo0lwer i skierował go w 
stironę Wojt,aslilrn. który SJ)rreczająreych 
się usi.fowal P0 .irodzić. 

Prze.rażonv Wo·itasik schował się pod 
stót. a wów1czas wściekłość oitlanego 
zwirócita się przcdwko Maif.czakowL 

Wy.celował w pr.zyi.adeila i strzelił. Ku 
la P'l'Zeledała nad z,łowa Majtczaka i strza 
skala wiszące na ścianie lustro. 

Majtczak. wvtrzeźwia \YSZV 1na.trle \1;rs!ku 
tek przerażenia . usltc'\val ukr:vć się za 
drzwi:lmi. jednakże nie zdążył: padł bo
w!.em drugi strzał 1 Mait·czak z .iekiem u
padł na ziemie. 

Kula przebiiwszv szczękę wvszta szyją. 
Wów·czas dopiero Ag-aler odzyskat 

świ.adomość t·ego, co sic stało: 
Rzu.ci\vszv rewolwer z o.krz:vkiem: „Za 

bilem przv.iade'la". wybieg-t z chaty i 
skrył się w pobliskim lesie. 

Żadna skóra tego nie doko· 
na, 

Co obcas gumowy 

'' 
ersona '' 

Na skutek alarmu podniesionego· prze2 
Wojtasika zbiegli się są:sfedzi. którzy po
śpieszvli z pomocą ciężko Tarn·nemu Majt
czakowi. 

Pr.zewlez10ITTo ~ du szJ>itaila w Zgie
rzu w stanie beznadziejnym. 

O dokonane.i zbrodni Powiadomiono 
nc..fvchmi,ast komenda.n.ta p01Hctii na p<>wiaf 
Mdzki. podkomisarza Nowaka. który wy 
ie<:ha.t na mie.isce w celu prze·Drnwadzenia 
·dochodzenia i· zarzą1dz.enia paści~u za zb!e· 
g-iem. 

Poszukiwania nie daty rezultatu. O go 
dzln'.e 7 wieczorem in.a lJ()sternnek policji 
w 'Radogosz·czu przybył zbieg-tv Reinrhotd 
Agater i oświad·czvwszy, że zastrzelit 
przvtaciela, -0ddat się sam w rece policjl. 
Zakute.go w ka.idany późnym wieczorem 

przewieziono do Łodz.i i osadzono w .are-
szcie przy wv<lziale śledczvm. fr) 

ZMIANY W PROCEDURZE WOJSKO· 
WEJ. 

Według J,11formacyj czvnnfków miaro
datn.y·ch w na.i•bl i ższvm czasie bedzie i:i?
gta Iziba Ska.rbowa w Łodzi oałkow1c1e 
zmi·enlć d<Jtychczasowe uciążliwe dfa płat 
nrilków .prz.episv w sprawie robierani~ raf 
po·szczególnvch podatków. Raty pob1.e·ra· 
ne na poczet podatików nie beda .iuż z.aH
czane na rzecz proce:n.tów za zw•toke i 
koszta egzekucyjne. lecz na óoczet kw()t 
po<latkowvoeh. Dotvchczas bowiem t>O~ 
szczególne ratv z.aHczano sta·le na o<lsetlo 
od zalcgtośd i koszta e.l!zekucv.ine. przez 
co same kwoty podatku nie ule.iraty ża<lln.t. 
mu zmniejszeniu, lecz rosły z powodu pre 
centów. (e) 

PIERWSZV BANK BUDOWLANY W 
LODZI. 

W Zwiąiz.ku ttanodilowców Polskich 'OO 
bvło się organi'ZacvJne zebranie w sp.ra: 
w.ie .powot·ania do żvcia m.a terenie Łodz1 

Ba.nku Budowlane.go. Energirczna iT1fcja
tywę w te.i sprawi.e podlietv organizacje 
spofoczne oraz wspótdziel1nie budowlaine. 
idóre dążą do uzyskania wvdatn!e.iszvich 
kredvlów budowtlanych dla Łodz,1 . Po u· 
koinstvtiuo\vaniu się nowego banku Łódź 
dfa akcJi budO'\,~larne.i będzie mogła przy. 
ciągnąć kapitalv zagrankzne. co Przyczy 
ni się do szybszego ożywienia ruchu bu· 
dowlaneg-o. (e) 

DORĘCZANIE J>iRZESYLEK POCZTO· 
WYCH. 

Na v.~n i o sek tódz.kiiej dy:rekCłil po.cz ty, 
otrzvmu.iące.i zażalenia na Późne d-0rręcza
nie listów i gazet do domów. rozważany 
,iest proj.ekt doręczania pocitv do domów 
trzv razy dizien.nie. 

Mia,nowide llistv i gazely doręczane 
bvłvby w godzmach 8 raino. 1 w południe 
i 5 po pDłudniu. Listy „eksDress" będą de 
r~ne •W k.ai.dted l>QlX dl& • 
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to dzl~ usłyszymy z gło· 
· ~nicy radJo-aparatu? 

9:;-ogra111 warazawskl•J stacji 
nadawczej. 

Poniedział1ik, 18-g-o !.ipca. 
Warszawa, 1111 m. - 12.00 Sygnał czasu, ko

:nen:i-~at lotnic.z.o-mete-orologicz.ny, komunikaty P. 
A. T., nad pr.ogram; 15.00 Komu'llika1 gospo<larczo
meteorologiczny, nad program; 17.20 Odczyt p. t. 
„Polacy w Niemczech", wygłosi p. Mieczysław 

Retłi1nger; 17.45 Na<l program .i komun.i.ka.ty; 18.00 
Transmisja muzyk·i tanecwej z kawiami „Gastro
nomia"; 19.00 Komunikaty P. A. T.; 19.15 Roz.ma1-
tości, wy1powie p: Bocheńsiki; 19 .35 Leikicja języika 
francus:kiego, według wdrę<;zn.i.ka prelegenta (prof. 
Luci en Roquigny); 20.00 Komunikat mini czy; 20 .. 30 
K,oncert wiecwmy. W prn:erwie biuletytll „Messa
ger Polana.is" w języku francusk•im. 'VyJmnawcy 
orkiestra P. R. p.od dyr. Józefa Ozimińs.kiego, p. 
Lucyna Robowska (for.t.), p. Lucjan Budkiewicz 
(wiolo.nez.), prof. Jan Dworakowski (skrzypce) i 
prof. L. Urs.tei•n fa.komp.). W programie: Ant. 
Dworzak, fibich i Smetana; 22.00 Komun1ka'1: \.cJ<tni 
czo-meteorologicz.ny, sygna.ł czas-u, komunika-ty p.o 
llcji, kom~mikaty P. A. T. i nad program. 

Teatr, muzyka i sztuka. 
TEATR MIEJSKI. 

Dz.i§ po raz ostatni w sezonie wes·ola lek.ka ko 
.medtla Verneuil'a „Musisz lbyć moją" z Micha!em 
Znfozem w głów.ne.j rnli komicznej. Ceny miżone 
(od 50 lrJI'. d<J 5 zl.). 

Jutro premJera znakomitej farsy fra•ncuskiej w 
3-ch akta.eh Natllcey'a „Pa·n nacze\.nik to ja". Reży 
ser,ja Micha~a nnkza. w rolach glÓ'WlllYCh tpp.: Ła
p.i.ńsb, Morska, Bie-1.icz, Sznbert, Zn.i.Cz, Ziemhiń
ski, w i111nyich rolach ważmieiszych pp.: fakubiń
&ka, Rodowkwwa, Ła•będzki, Mroziński, Szacki, 

:Wdlo~lrowskfi. Bilety ~ na·bycia w kasie zama
wiań. 

TEATR LETNI W OGRODZIE ·sTA
SZICA. 

Dz1ś Po raz ostami w se.zonie zabaw.na farsa 
duńska Móllern ,,żoneczika z VairJete" z p. Rele-

„. 

wk.z-Zlembińską w roli tytut.owej. Ceny od 1 zl. 
do 5 zJ. -

~.~-~--.- .. --·.; .~.: - . 

TEATR POPULARNY. 
Dz.iś jedno z ostatnich ., w obecnym sez.cJ1n.ie 

przedstaw.ien.ie „Cnot.uwef Zuza•n'lly" po cenach naj 
niższych (oo 30 do 80 grJ. 

Jutro po ra'Z ostatni ,;Cnotliwa Zuza,nna". M1-
mo powo<;lzeinie, „scho<lzi ona z afisza, ustępując 

miejsca sztuce M•nisz.ków.ny „Trędowata", którą 

dyrekcja wznaw.ia ie<lrnie n.a kilka przedsfawień. 
Ceny miejsc znjż.one. 

--:o:·--

Kurier. lJo r to w J. 
Wyśc·igi konne. 

Rezultat z dn. 17 lipca. 

I. Nagr, 800 izł. Płoty. Dvist. 2.200 mtir. 
1) Kirkes, k1. girona offie. 14 o. ut Jaziło
wieckiC!h (por. Strnżyński); 2) .lemiota II, 
kil. g·roina ofic. I tp. ut K1rechow. (por. Brze 
·zfństki); 3) Biina Il, kl. M. R·ó.1rn (j. Gruda); 
O. Azamat {je·ź<lziec p. Wojtowicz -
sipadl). Czas: 2'441/2 s·ek. o 3 <l'I. Tot. zw. 
74 z.f., fr. 11 i 10 z1t. · 

II. Na.gir. 900 zł. dla 3 L .i sf. J?ystans 
1600 mtr.: 1) Amor, o.g. g·roina ofi.c. I-go 
p. ur. K·rechow. (j . .Jagodzfńsrki): 2) Entein
ta„ kil. st. .,Kiterv Si~epi·etów" (ż. Magda
lińsrki); 3) Two. og. Z. eie.npi·oklego (j. Je
dnaszewsrki); 4) Dits-na; 5) Hajdamak. 
Czas: 1 '491/2 s. o 1 dt. Tot. zw. 36 zL f.r. 
16 i 14 zt , 

Ili. Na.gr. 2500 zł. dlla 3 1. i st D~t. 
2100 mitr.: 1) Boruta, of[. fi. ks. Lu1bon:m-· 
siki ego i M. Radwana ' (1ż. Fomienlko); 2) 
Pan Prezes, og. grona o.fic. 9 .p. Stuelców 
Konnych (i. Nowak); 3) :Florestan, og. L. . 
Dydyńskiego (ż. Mairda'liński); 4) Te!fefere 
Czas: 2'26 s. o al 4 <lt Tot. zw. 32 zt, f.r. 
14 i 13 1z:f. 

IV. N.au. 700 ztd'la 3 t i st Dysit. 1600 

OGŁOSZENIEo 
Komitet Budoyy Teatru Miejskiego przy Ma

gistracie m. Lodzi ogłasza !1~niejszem l?rzeta~g 
publiczny na roboty murarSKie wraz z 1zolaqą 
fundamentów przy budowie gmachu te~tralne~o 
na · placu miejskim, położonym przy .zb1egu ulic: 
Kilińskiego, Narutowicza i SkweroweJ (park Ko· 
lejowy}. · 

Ofert-y w zapiecsętowanych ~opertach z n~
pisem: „Oferta na roboty m~~arsk1e przy budow1~ 
Teafru Miejskiego w Łodzi składać należy ": 
terminie do dnia 26-go lipca 1927 roku jło~~· 1.2-eJ 
w Biurze Komitetu Budowy T eat~u MteJS~}ego 
(Magistrat m. Łodzi, Plac \Volnośc1 ~4~ P?kOJ N11 
14, gabinet wicedyrektora Zari:ądu M1e1skiego M. 
Kalinowskiego) , • . 

mtr.: 1) Edzio, og. M. Róga (ż. Pastemak, 
2) La Momiterfa, kl. tt. ba•r. Maltza-na (j. Kę 
pa); 3) Demagog, og. tt. Ckhowsklego i 
A. i J. Brnni1kowskk1h (j. Jednaszewski); 
4) Tukora; 5) Dur ban; 6) EJ.eonore; 7) 
Dumny, 8) Erica. Czas: l '50 s. o 3 dl. Tot. 
zw. 26 zł., for. 13, 15 i 19 zt. 

V. Nagr. 2500 z.t. PirzeszkOdy. Dyst. 
3200 mtr.: 1) Boston, og. Z. Cleflpickiego 
(j. Ra.niewi-cz); 2) Gwa·tt, o.g. J. Lewarndow 

. ski ego (por. Jgnacza•k); 3) Chobot, og. gro 
na ofk. 9 ·P. Strrz. Kon. (ipor. Błasz,czak); 
4) Nimfa; 5) Dola; 6) Czec21uga; 7) Si.grio- • 
ri1na Romail1e1Ii; 8) Cesar. Czas: 4'19 s. o 
1 d'f. Tot. zw. 76 zt„ fr. 22,54 i 28 zł. 

VI. Nagr, 600 zł. dlla 3 1. i st. Dystans 
2100 mtr.: 1) Essauł, og. ks. tt. Lubomf1r
skiego i M. Radwaina (ż. Fomieniko); 2) 
Fez, og. st. „Luiblcz" (eh. st. P()llesiak); 3) 
Aifa III. kl. L. Dvdyńskiego (:ż. Ma.g-da
'liński); 4) Kate; 5) Jaizzband; 6)Ki1J1 Fo; 
7) La.la; 8) Rfve d'or; 9) Nygus; 10) Sa
wanitka; 11) Frasqulta. Czas: 2'27 s. o 1 
d.f. Tot. zw. 65 zL fr. 18, 47 i 15 ził. 
VII. Na~ir. 700 zł. Przeszikcdy, Dyst. 2400 
mbr.: 1) Bagnet, og. grona ofi,c. 1 p. uł. 
K1rnohoiw. (por. Brzeziński); 2) CeitYIJ1Jja, kl. 
girona offie. 14 P. ut Jazfowieakicll ('Por. 
Strużyiń•sJd); 3) Rea, kl. K. i K. Ważyń
skkh (eh. st. Gajewski; 4) Czeka; 5) zdy
sfa.nsowaoy og. Witeź. Ozas: 31

/, s. o 3 
dt Tot. zw. 17 z:ł„ fr. 12 i 15 zt 

VIIl, Nagr. 800 zł. dfa 3 łef. f sf. Dvst 
2100 mt-r.: 1) Ckern, o.g. S. Rago (i. Kor
dasz; 2) Muirman, og. sit. „Ktery Szepie
tów" (eh. st. Kos.iński); 3) Dunajec, og. tt. 
ks. Lutbomiirskiego i M. Radwana (ż. Fo
mfeniko): 4) Tam ina; 5) P.olish Coib; 6) 
łiugo; 7) Flo:rydor; 8) A.rgiu:s. Czas 2'26 s. 
o 1 d'ł. Tot. zw. 26 zL fr. 13, 28 1 14 zt. 

Nastę.pne wyśclgi odbędą się w środę. 
Gpoczątek o godz. 3-ej po pot.). 

ft:r·„.~ ··-·---· 

t. K. S. Ili - TURYŚCI III 4:0 (2:0). 

Drużyna j1uniorów czerwonycih utrizy
mu:ie się za'sziczy1tnf e na czele taheJi. 

MISTRZOSTWO POLSKI. 
Wars:zawa: za,wody między Po.v,onf-ą 

i Polonią zakoń•czyly się wy;nikiem remiso 
wym 3:3 (1 :2). Brnmki uzyskali dla Po;
lon.ii Ałaszev,„skf, Emc:ho·wkz l Trze.paisk1, 
dla Pogoni Bacz, Skmcciki i Kuchar. Poilo 
nja do 15 minut 1przcd końicem prowadzi·la 
\V stosu:niku 3:1. Sę,dziowal p. Reattig z 
Łodzi bardzo doibrze. 

Lwów: Zawo<ly między T. K. S. a 
Czarnymi za•koń·czyly się zwydęstwem to 
ruńczyk·ów \V stosunku 4:0 (3:0). Bramki 
uzyskali: Suchocki 2, Guimowslki i łierh
s·trn.ich. Sędziował p. Korngol·d z.Kirakowa. 

Mecz ten odbyt się wzed :zawodami Tu 
ryś·ci - łiasmonea. które odbyły się rów-
11ież na boi:s!ku Czair111y;ch. 

Wynik: mecz remisowy 3:3 (2:1 d1a 
Turystów). 

Gra stała naogóI na nisikim poziomie. 
Bramki dl.a todzfa1J1 z.dobviH: Batkzewski 1 
karnego, WaHer i Marczewski z wolnego. 
Dla ttasmonei Steuerman 2 w 'tern jedna 
z karnego i Pa1rnes. 

Mecz fon zakończo111y wstait awanturą, 
przyicze:m po zawodach publiczność nieza
dowalona z 01rzeczeń sę.dzle.go p. Łaby z 
K1rakowa, chda:ta go zlinczować, czemu 
przeszikodzlf a w .po·rę ,policja. 

Najlepszym .giraczem na boisku byt Ku
lawiak 

Kraków: Mecz towairzyskf poimiędzy 
Ruchem ; Wistą z<tkończyit się zwyc.ie
stwem Wisty w stosu1J11k:u 4:2 (1 :1). Bram 

· ki d'la Wls•ły uzvska'1i: Rejman ITI-2. Ba'1-
cer i Wó.idk. Dla Ruchu - Rebusjone i 
Sznejder. Sędziowa·t p, ObrubańsikL 

--:o:--

SIŁA - P. T. C. 4:2 (2:1}. 
Dru:żyma SHy, która do!tv·chczas byh 

dostarczydelką .puniktów, zdobyła sie na 
wysf!ek i uzysikala pierwsze 2 punkty na 
P. T. C., który w dniu wczorajszym .Rll".af 
niżej swej ziwyk'tej formy. Sędziowat p. 
Jastrzębski. 

... jM '4MA6li 'fi SMAQQMF ULJHM M 
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Rys. K. Gru1. 
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I OOlOSZENIA DROBNE. 
po 10 1ro11y •• wyraa. Dla p0-

J 
nukur.cri:łl p.rllQ S rran:J 11 

wyru. Naimntł!Jtn uałouenlt 

50 IP'OSZ'J. „„ ... ~„„„ ... „„ ...... ~ 
RmnłB f wor~owanrs 
„ Matura'' 
Kr1t61, Karmelicka 35 

Sklepowa do galan 
terjl z nlemie-

11kim potrzebna na 
atałc. Oferty pod 
„Cze". 4976 

Lokale f mlHZkBDIB. 

Oddam Awieto wy
budowany lokal 

nadal ąey elę na 
pońcsossarnie, my• 
dlarnie, 1tolar11łe i 
t p. Wiadomość t' 

go1podarza al. Ko• 
pernika 27. 488g 

Slepe kosztorysy wydaje oraz wszelk1ch in

formacyj udziala kie~ownik bu_dow.v P· arch. D. 
Landeł Al. Kościuszki 69. codz1enme w godz. od POD PSEM 

wyucsa korespon
dencyjnie: na ś•la
dechvo z 4, 6 klasy 
glmn. i do matury 
glmn. I seai. (głów
nie uuędnkr. woj 
akowł, naacsyc:lele 
na awans, atabillsa 
cję). Licim• podzlę 
ko wania. Próbny 
wykład na 8 dni po 

. nadesłaniu sł. l.50. 
Na odpowiedź zna
czld. Pro1pekta dar 
mo. 15-ej do 17-ej. M 

Komitet Budowy Teatru Miejskiego przy a-
- gistracie m. Lodzi zastrzega sobie prawo dowol-

nego wyboru oferty. • 
O terminie otwarcia ofert osoby zaintereso

wane zostaną w swoim czasie poinformowane 
pisemnie. 

Lódź dnia 15 lipca 1927 roku 
Komitet Budowy Teatru Miej•klego 

przy Magłatracle m. l.od:r;l . 
Przewodniczący Komitetu Wiceprezydent m. Lodzi 

(-) W. GroHkowakl. . 
Przewodniczący Sekcji Budowlanej Komitetu 

( - ) inż. Golc. 

Do malowania podłógł okien 
i drzwi jest najlepsza farba 
olejna i lakierowa 

ALBALlrt 
twardo i szybko wysychająca 

Kosel i S-ka 
Skład główny 

Przejazd 8, tel. 11·21 
Fil ja I 

Piotrkowska 98, tel. 15-62. J 

Redaktor Naczelny: 

· I c~ ... QUJP.ko'J"sld-

lety katde przedsiębiorstwoł !1ie rozumiejące pot~.1tehy „~·~ocze: 
snel reklamy. Reklamować się należy przez Akwizyc1ę o~.')SZen 
FUCHSA w 1.odxł, Piotrkowska Nr. 50. Telefon 11-36. 

'lDrk. · . ~ 
~- ew ow1u WY~TRZEGAC _J SIĘ NASLADOWNICTW 

Choroby akórnc:,we ----------
nc:ryc:zne i płcłowe1 

HoustantJnowska 1Z 
Tel. 55-52. 

prsyjmal• od g. 6 
-1 i od 6-8, dla 
pań od 4-5. 9~!~~~~~~~~~9 

Wyuczam krofu, -
szycia modelo

wania, pasowania. 
Szyje suknie. Zawi-
111y 25 4988 

ff UDRD I SPPZBdBż 

Dla niezamożnych 
ceny leczni.c:H J. NASIELSKI 

Do 1prsedanla dom 
o dwóch daiych 

pok<>lach z wer11n
d4 z 'owodu zmia
ny interesu. Cena 
prsystępna ul. Pb -
skowa w Chojnach 
Nr 38. 4954 
~lekarn'ia z cał';; 
.:~ urz4dzeniem cz1n 
na, do wydzierża
wienia natychmiast 
Wiadomość namłef
scu Pryncvpalna 30 
~,?j;i.x. 4920 
~przedam plwiar
~ nię s warsztatem 
masarskim. Ul. Ko
pernika 61. 4947 

Dr. 

M. ma1!r 
Zielona 6. 
TEL. 45-49. 

Choroby skórne l 

wenerYcz:ne. 

?rzyjmuJe ad 8 do 

9.30. 12-Z ł od 7-8. 

===POLECA:=== 
WIELKI WYBÓR 

EBLI 
Po cenach konkurencyjnych 
Na najdogodniejszych warunkach! 

UWAGA: Żadnej filii nie 
posi~daw. 

Posady i pran. 
Zaofiarowane. 
- otrzebne ucumlce 

do pracowni au
lden i okryć dam
skich. Rsfto1nka 71, 
m. 41, ofieyna, II-e 

, piętro. 4970 

Rltuuerka I.Olu:ew 
1k• - przyjmuje 

zamów. dla nieza
motnvc:h u1tęp1two 
Piotrkowska L. 118. 
m. 9. 2065 

zauublone d9kumtntr 
ftnia 15 lipca r. b 
Y zaginął weksel na 
sarnę ał. 290 płatny 
15/VII 1927 r. z wy· 
stawienia Racskow• 
skiego, nmieu:ka· 
łego w Zs.<l11rsu na 
zlecenie Icka Paba 
uyka. tyrant Icek 
Welnryb. Powyż· 
uv weksel unlew&• 
żnlam. Icek Gold• 
wl\g, Alekeandrow· 
ska 26. 

1w5'rv1r;~gi~ę1-..t:.. 
czka '" parku 

3-go M.afa. Uczciwy 
snalu:ca racxy r.wró 
cić tylko atla1 sa 
z;a nafł:roc! ą 30 zł. 
Nowo-Zauewska46 
Oleazczuk. 4981 
~--:--,,_. 

Uniewatn:am zga· 
biony waltsel na 

2000 marek polskich 
wystawca ·-Antoni 
Ssadkowski , tyrani 
Franciszek Jllichało 
wics, zlecenie Kas
prz.alta Stanisława 

499,i; 

Odbito we własnej drukarni ul. Zawadzka 'fr. l. Wvdawr;i.: Jan Shrrv?t.owrir!. 
s 11powatllienia T-wa Drukarsko-Wyclawnlczezc. Sp. s. 011:r. ol1t>. „ 

„. 


